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£ 70 fen. miesiecznie, $ 


E gwartalne Mk. 1950 


| Strakacz, Ciechanowski, 


| hizację niemiecka w Polsce, 
mię właśc.cielką dóbr I majątków stanowią” 
. Cych własność cesarstwa niemieckiego lub 
Państwa pruskiego, a które ieżą na tery= 
/ torjach odstąpionych Polsce. Wartość tych 
| nabytków zostanie ustalona przez komisję 
odszkodowań i będzie wypłacona przez 


d mieckiego i 
| Jako odszkodowanie. Ma się tu ma myśli 
Wszystkie dobra koronne cesarstwa Mia” 
| Mieckiego i państwa pruskiego, majątki | 
| Brywatne cesarza i 
| kerólewakiej, Zabudowania, lasy i inme dos 
] bra pańsiwowe, które należały do dawnego 
; Wrólestwa polskiego, staną się jednak wiae 
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X Sr. 14.V Bonifacego. 
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Al. Kościuszki 48, 
TELEFON 28. 


CENA OGŁOSZEN: 


wyraz. Najmniej 80 ten. 


Na dworcu i przed dworaem, 


i Warszawa, 11 maja. (PAT.) Dziś o godz. Jowbc 
¿11 min. 5 przed południem zajechał na dwo- szek; polek amerykańskich, 


rzec póciąg, I 
p. I. Paderewskiego. Przod parowozu był umajony 
gałęziami i opatrzony chorągiewką O barwach 
polskich. 


twy polskie oraz państw sprzymierzonych, Ocze- 
(kiwali pana prezydenta 
, słowie sejmowi, 
inych i 
| miasta, cechów i instytucji społecznych. I 
(spotkanie pana Paderewskiego przybył w imie- 
| niu Naczelnika państwa por. Kobylański, adju- 
| tant wodza naczelnego zatrzy 
| mał, do wagonu pana prezydenta weszli mini- 
| strowie. -Po chwili ukazał się-na schodach wa- 
|gonu pan Paderewski z małżonką, “Wówczas 
odkryły się głowy osób otaczających wagon 
ci rozległy się serdeczne okrzyki powitalne. Pani 
| Paderewskie: wręczono wiązankę kwiatów. O- 
„wacyjnie witał 
isiączny tłum 
W.-W. Przemówień żadnych nie było. 
"tanie miało charakter intywny. 


członkowie rządu, po- 
członkowie misji dyplomatycz- 


przedstawiciele zarządu 


wojskowych, 
] y Na 


Gdy pociąg się zatrzy- 


pana prezydenta ministrów ty- 
zebrany na placu przed dworcem 
Przywi- 


Moście w pociągu. 

Warszawa, 11 maja. (PAT.) Z p. prezyden 
tem rady ministrów przyjechali do' Warszawy 
panna M. Mickiewiczówna, wnuczka Adama, pp. 
por. Świrski, adjutant 


Co ma Polst'a płanić! 


. PARYŻ, fl kwietnia (PAT). 


l: niemieckiego, miamowicies Prus w tej wy” 


sckościy: jaka ma mig przypadnie w dmiu 
lgo sierpmia 1919 m z tęrytorjówz odstąpio" 


| mych dzisiaj przez cosarstwo. miemiechie 
| Ma podstawie płasonych miemcom podat= 
| ków, Polska hądzie zwolniona z długów za= 
 ©lągmiętych przez Niemcy (Prusy) ma kolo- 


Polska staje 


Polskę tej komisji na rachunek rządu mia” 


pot acona 2%. SUM innych 


inmych osób rodziny 


| Naczelnika Państwa, Kolszewski, hr. Szebeko, 


wiozący powracającego z Paryża ; 


RE 


saożecziy | lilerag 


Poniedziałek, dnia 12 maja 1919 roku. 


Można zamawiać „Rozwój”: w PABJANICACH u p. Groblińskiego, Nowy Rynek, Kiosk; w ZGIERZU u p. Lacha, Kiosk 
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TELEBRAWY. © 


MKomum kał sztab: gonoraliego. 
Warszawa, 11 maja (PAT). Front galicyjski: 
Pod Lwowem obustronna działalność artylerji. 
Poza tem na całym froncie tylko utarczki pa: , 
troli wywiadowczych. m: 


adjutant generała Dowbora, oraz 13 sanitarju- 


i 


i 


Na dworcu, ubranym w zieleń i bar- , 


| , Dzyżtky te zamach? 

Warszawa, 11 maja. (PAT) W pobliżu 
dworca warszawsko-wiedeńskiego w chwili, gdy 
automobil. skręcał z ul. Marszałkowskiej w Aleje 


Front wołyński: Nasz oddział silnym wy- 
padem na Pawłowicze (południowo-wschód od 
Włodzimierza wołyńskiego) rozbił oddział ukra- . 
iński w sile do tysiąca ludzi, biorąc do niewoli | 


| 


Paliska waże ' 
| mie udział w spłacaniu długów > 
| 
| 
| 


Jerozolimskie, publiczność i milicja schwytały 
2 ludzi, z których jeden wzniósł okrzyk prze- 
ciwko panu prezydentowi ministrów. Słedztwo. 
w toku. l i 

* Paderewski i Piłsudski. 


kiłkudziesięciu jeńców, zdobywając 4 kulomioty: 
i znaczne zapasy amunicji, s NE 
z" Pod A silny atak bolszewicki na Ja 
; siołdzie odparty. ze 
| DE. W z, Szefa sztabu generalnego 
Warszawa, 11 maja, e % pociagu pan l podpisano Haller, pułkownik. 
prezydent rady ministrów udał. się do. Bristolu PEBEC M: maa Raefo m S - 
skąd po krótkim wypoczynku pojechał o godz. | © GPAMICĘ gał:syjską, AE 
4-ej do Belwederu, Naczelnik. państwa odbył | "| Paryż, 11 maja (PAT). Komisja do spraw 
konferencję z panèm prezydentem < ministrów. polskich mająca za; zadanie wyznaczenią 'wscho- : 
Audjencja trwała godzinę. sę "od | dnich granic polskich, usiłuje ustalić. granice Ga: 
RA Faderewaki pras BRAC? „ o Jiġi Że RARE! tomis „ukraińsko-polska 
£ "R l . tara sig aby doprowadzić do porozumienia .po-.- 
Warszawa, 11 maja (PAT). Po powrocie! 5% pr e GO POTOZUMICNIA -i 
z Belwederu państwo Paderewscy przyjęli w | ATE oai ukraińcami, a ukraińcami: W 
swoich apartamentach w Bristolu ambasadora i REA | R] " 
francuskiego, który przedstawił panu prezyden- GEJ kwestji Cieszyna. ! 
towi 2 swoich kolegów PEC ER Paryż, '1i maja (PAT). Czecho- słowakom | 
w czasie nieobecnośi pana iacerewskieBO  poląkom zaproponowano znaleźć podstawę wząr 
a AE: ambasadora angielskiego i ame jemnego porozumienia w sprawie Cleszyna. 
rykańskiego., //. i , l „na RE w gi 
e A amo * „Mary dla niemców. >- 
A R Paryż, 11 maja (PAT.) Najwyższa rada gos 
podarcza obradowała nad projektem: zupełnego 
odosobnienia gospodarczego Niemiec na wypas. 
dek, jeśliby , pełnomocnicy. niemieccy . odmówili: 
podpisania traktatu pokojowego. ©, aoa. 


Rameni półączyłi się z czes 
cohkami ma Węgrzech 
Kraków, 12: maja (PAF) Z Bazylei > dono. 
szą: Marsz armji rumuńskiej na Wegry przybli« 
żył ją już do armji czesko-słowackiej. - Rządy 
( sojuszników zajmują się określeniem sfery dziar 
łania obu państw, . = e F 
. Gzesi zmieniają toma | 
Praga, 11 maja (PAT.) Prasa czeska wita 
preliminarze pokojowe, jako prawdziwy pokój i . 
jako ukaranie sprawców wojny, wyraża wdzięcz: 
ność za odbudowanie suwerennego. państwa 
czesko-słowackiego, przyjmuje z sympatją utwo- 
Polską a Niemcami, rzenie SE SRS i neutralizację Austrii 
! ep s a niemieckiej. Prasa sądzi, że: liga narodów - za» 
lie Miemcy dadzą, a ile wzięty. gwarantuje pokój światowy,- i ZE 
"Paryż, 11 maja (PAT:) Terytorja, mająca PONAR A RES ZNEZ 
być zwrócone Polsce przez Niemcy obejmują. Bamcdytyzm w Samdqymierskieme 
53.250 kilomtr. kw,, > terytorja podlegające ple- |. "Sandomierz, 11 maja (PAT) 20. zamasko- 
biscytowi 15.000 kiłomtr. kw., terytorjum Gdań- | wanych , bandytów uzbrojonych w broń palną 
ska 1.800 kilomt. kw. Prusy: przy rozbiorach : nap adło na majątek Grocholice, własność pan? 
Polski zaanektowały, 64.000 kilomtr. kw. ziemi ; Ritla,. któremu: bandyci.zrabowali bieliznę i gar* 
polskiej, ~- : i KA | | derobę. W-ten sam sposób 'obrabowano admi- 
Na posiedzeniu czwartkowym, Rady delega- | stratora majątku. .  .. . aE 
cji polskiej wyrażono: Dmowskiemu gorące po- | „ Tego samego dnia napadli bandyci na fol- 
dziękowanie za' jego usługi 'w.. sprawie granicy ' wark Międzygórze, . gdzie zrabowali 6.000 rubli 
polsko niemieckiej. | (| gotówka i biżuterję. Śledztwo w toku, 


| snaścią „Polski beznłatnie 


i beda zwolnione ` 
od wszelkich ciężarów. : 


Go mają Kismoy piació. 

| Paryż, 11 maja (PAT). . Rząd niemiecki bę- 
dzie musiał przekazać Polsce część funduszów 
nagromadzonych: przez rządy Cesarstwa niemie- 
ckiego i Prus lub też. organizacje państwowe, 
czy prywatne działające pod kontrolą, a przezna- 
czonych na pokrycie na tych terytorjach kosz- 
tów wszelkich ubezpieczeń społecznych i pań- 
stwowych.Watunki tego przekazania zostaną unor- 
mowane przez specjalne konwencje pomiędzy 


Jeden z uczestni- 
ków środowego zebrania konierencji pokojowej 
w ten sposób opisuje swoje wrażenia, wywołane 
mową Brockdorfa-Rantzau: Postawa zajęta przez 
br. Brockdorfa-Rantzaua w czasie środowego 
posiedzenia w wielkiej sali Trianon nie podoba- | 


Lion, il maja (PAT). 


ła się bardzo delegacji angielskiej i amerykań- 
skiej. Szczególnie delegaci angielscy zauważyli, 
że hr. Brockdori-Rantzau wypowiedział swoją 
mowę siedząc podczas, gdy Clemenceau wstał 
zwracając się do niego. Zdaje się, że chłód 
mowy  Brockdorfa-Rantzau i lekceważąca po- 
stawa szczególnie wzburzyły Lloyda Georgea i 
Bonara Lawa. Szczególnie ten ostatni, jakkol- 
wiek pozornie obajętny, nie zdołał ukryć swego 
podrażnienia. 

Bonar Law demonstrował przeciw niegrzecz- 
ności Brockdorfa-Rantzau wten sposób, że 


Lion, 11 maja. (PAT.) Prusy. wschodnie. | 


AW strefie określonej wzdłuż granicy południowej | 
mieszkańcy wypowiedzą się drogą plebiscytu, do 
jakiego państwa pragną być przyłączeni. Wojsko 
i władze niemieckie mają się wycofać z tej stre- 
fy w ciągu dni 15-tu. Nie wolno im dokonywać 
w ciągu tego czasu rekwizycji. Następnie strefa- 
ta oddaną zostanie pod władzę komisji złożonej 
© 5 członków mianowanych przez aljantów, Ko- 
misją ta zajmie się administracją oraz zorganizo= } 
waniem plebiscytu, który odbędzie się gminami. | 


Następnie komisja zaproponuje głównym pań- 
stwom sprzymierzonym i 'sojuszniczym linję gra- 
niczną. Wówczas komisia ukończy swoje prace, | 
a władze polskie i niemieckie przejmą admini- 
- strację swoich terytorjów. Podobne zarządzenia 
dotyczą okręgów Postolińskiego (Stumm) i Suz- 
„kiego: (Rozenbetg) oraz Malborskiego i Kwidzyń- 
skiego na wschód od Wisły, Główne mocarstwa 
pkreślą punkty konwencji między Polską, Nięm- 
cami, Prusami wschodnimi i Gdańskiem w spra- 
wie komunikacji za pomocą dróg żelaznych 
na prawym brzegu Wisły pomiędzy Polską a 
Gdańskiem, ; | 


 focznica bitwy pod Kaniowama. | 
Warszawa, 11 maja. (PAT.) Dziś rano od- 
. było się w. świątyni 
„stwo w celu upamiętnienia rocznicy bitwy pod 
Kaniowem. i | ME 
o ka zdradę stanu. : 
Paryż, 11 maja (PAT.) Rada wojenna ska- 
zała Lenoira na karę śmierci, Desouchesa na 
- 5 dat więzienia i 20.000- franków grzywny, a 
uniewinniłą Humberta i Ledoucta, 


-Przeciw paskarzom. 
/ Warszawa, 11 maja. (PAT.) Dziś odbył się 
ma placu warszawskiego Tow. cyklistów na Dy- 
nasach wielotysiączny wiec w sprawie obrony 
przeciw paskarstwu, Powzięto uchwałę doma- 
„gającą się od rządu i. Sejmu- przyspieszonej 
akcji,skierowanej ku tępieniu spekulacji. 
|... Go emi zrobić mogą. 

o, Warszawa, 11 maja (PAT). Dziś odbyło się 
pensr posiędzenie zjazdu polaków , mojżeszo- 

ego wyznania. Prezesuje Michał Bergson. Prze- 
wodniczący dr. Löwenstein adw. 'ze Lwowa. 
Prezydjum: Pani Centnerszwerowa, prof, Dick- 
. “stein, konsul. Aiger, dr, Herschtal ze Lwowa, sę 

dzią Folcberg z Lublina, Stanisław Natanson, 
dr, Henryk Nussbaum, dr. J. Sachs (Łódź), dr. 


S „Wasser (Lwów), dr. Reich (Poznań). Na zjeździe 


„mawiał w myśl najrychlejszego stwoożenia zjed- 
noczęnia polaków wyznania mojżeszowego, któ- 
rego celem będzie ochrona szerokich warstw 

- kydów polskich przed agitacją nacjonalistyczną 
i pociągnięcie do obywatelskiej współpracy 
* polakami w imię narodowych ideałów Rze- 
czypośpolitej: polskiej. l , 
~ Jutro odbędzie się posiedzenie z udziałem 
przedstawicieli rządu. polskiego i uroczyste zało- 
genje zjednoczenia. 


obecni rektor Beck i p. Diamanq, który j 


TERENE E ES 


ROZWOJ — Poniedziałek, dnia 17 maja 1919 r. 


ermar A ZY AO AH PA 
a PORE EE A CN SA, 


reren. 


a meaa as ma ra 


w czasie gdy Brockdort wygłaszał swoją mowę, 
rozmawiał długo swobodnie z sąsiadami. Lloyd 
George, do którego zwrócono się z uwagą, Wy- 
rażającą zdziwienie z powodu spokoju delegacji 
francuskiej, rzekł: „Lepiej znają niemców niż my. 
Onisię już nie oburzają, ale łatwiejim jest wtem 
widowisku zrozumieć uczucia, których niemcy do- 
znają“. Nie lepsze wrażenie odnieśli delegaci 
amerykańscy. Komentarze, które hr. Brockdorf- 
Rantzau dodał do 14 punkt, Wilsona, widocznie 
nie podobały się amerykańskim mężom stanu. 
Pod maską obojętności można było? wyczuć 


125 


| Terer_ łódzkiej parti P. P. S. 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


1 


| 


rozdrażnie, które wywołało prowokacyjne po- | 


stępowanie hr. Brockdorfa-Rantzaua. Po skoń- 
czeniu posiedzenia Wilson zamienił kilka słów 
z Bonarem Lawem i można powiedzieć, że nie 


były one pochlebne dia pełnomocników niemiec- 


kich, 


Oddział 10. dotyczy Kłajpedy. Niemcy zrze- 
kają się ziem pomiędzy Bałtykiem, granicą Prus 
wschodnich, a dawną granicą 
miecką. 

Rząd niemiecki zrzeka się korzyści, wynika- 
jących z punktów, zawartych w trąktatach, buka- 
reszteńskim i brzeskim oraz w traktatach zawar- 
tych od 1 sierpnia 1914 r. z Polską, Finlandją 
i państwami bałtyckimi. Dalej postanawia ten 
ustęp, że Polska nie weźmie żadnego udziału 
w tej części długu niemieckiego, co do której 
komisja odszkodowania ustali, że były zaciągnięte. 
przez rządy niemieckii pruski na cele kolonizacji 
niemieckiej w Polsce. | 

Produkty fabrykowane i pochodzące z tery- 
torjum polskiego, odebranego niemcom, a przy- 
łączonego do|Polski, będą mogły mieć wolny 
wchód (import) na terytorjum celne niemieckie. 
Zasada ta obowiązuje przez lat 3. W ciągu tego 
samego czasu będzie zapewniony wolny import 
powrotny niemiecki dla produktów  przerabia- 
nych przez przemysł tamtejszy w casach nor- 
malnych. | 


rosyjsko-nie- 


a Piotrkowa. 
Piotrków, 11 maja. (PAT) Wczoraj odbyło 


prof. Wallas ogromną większością 


- Jak czesi traktują niemców. 

< Wiedeń, 11 maja. (PAT.) B. K. donosi z Pra- 
gi: Wszystkie dzienniki czeskie. są bardzo za- 
dowolone z treści traktatu i nie znajdują ani 
słowa współczucia dla : Niemiec. Nawet gazeta 
„Pravo lidu" pisze: Niemcy muszą się zgodzić 
z zapatrywaniem, iż przestały być narodem, któ- 
ry uzurpuje sobie prawo- rządzenią światem, 
Dopiero po wynagrodzeniu szkód wojennych 
będą mogli niemcy siłami swej pracy dyspono- 
wać. W razie odrzucenia wszystkich warunków 
pokojowych, ententa grozi zajęciem całych Nie- 
miec, gdy niemcy warunki przyjmą, oznaczać to 
będzie, że Europa uformowałaby się na zupełnie 
nowych podstawach, że niemcy utracą raz na 
zawsze pozycję mocarstwa wojskowego w świe- 
cie, Dziennik apelija w końcu, 
dać rękę do przyjaznej zgody niemcom, zamiesz- 
kałym:w północnym Czechach, 


że należy po- 


PO 


Teatr i sztuka. 


opiewa 


'— Teatr Polski. 
„. Z powodu zmian w repertuarze w warszawskim w 
Teatrze Polskim występy p. Mńry Mrozińskiej odło- 
ate A sA AE bt, a zaten an zapowie- 
nych 5 występów p, . Mrozdńiskiej ` 
tylko trzy. A ZPP AA ONE 
Bilety wzięte na poniedziałek ważne są na czware 
tek, w którym to dniu odegraną będzie „Pani Preze- 
sowa“, Dzisiaj zatem widowisko zawieszone, 
We wtorek ukaże. się po raz 5 melodyjny w mu- 
zyce, a dowcipny w treści wodewił pt. „Nitouche“ 
przyjęty przez prasę i publiczność nader życzliwie, 
kala tytulowa odegra p. Je Staszewska. 


na Placu Saskim nabożeń- | się posiedzenie rady miejskiej. Dotychczasowy 
wiceprezes 
głosów został obrany, prezydentem, 


| 


J 


Stowarzyszenie polskich kupców i przemys- 
łowców, Stowarzyszenie drobnych kupców i przes 
mysłowców, Zgromadzenie piekarzy, Stowarzya 
szenie zawodowe cukierników, Zgromadzenie 
rzeźników, Zgromadzenie . wzajemnej pomocy 
restauratorów, „wiązek zawodowy  subiektów 
cukierniczych i Stowarzyszenie zawodowe właści- 
cieli zakładów kulinarnych ogłosiły na niedzielą 
wielkie zgromadzenie w sali Koncertowej w spra- 
wie aprowizacji i wolnego handlu, zapłaciwsży 
sami za salę. Wobec tego, że bilety były wyda- 
wane tylko swoim członkom, że sala była wyna« . 
jęta dła siebie, zdawałoby się, iż inni goście nie 
byti tam proszeni. 

Tymczasem już wcześniej w niedzielę odby= 
ły się podpbne zgromadzenia u P, P. S. i Naros 
dowego związku robotników, na których posta- 
nowiono zebranie to rozbić. 

P, P. S., którzy krzyczą nieustannie wolność . 
słowa, wolność druku, niechcemy armji, pragnie- 
my swobody, nie pozwolili się wypowiedzieć 
zgromadzeniu, a tylko, przed godziną 7 wieczo- 
rem zgroinadziwszy się na ul. Dzielnej przed 
salą Koncertową do spółki z N. Z. R. wraz 
z żydowskiemi paskarzami runęli do sali w taa 
kiej ilości, że już miejsc dla innych zabrakło, 
Wszczął się hałas, krzyki, gwizdania i wszelką 
inna niesforhość, Ci co zwołali zgromadzenie — 
wahali się, czy je rozpocząć wobec jawnego te» 
roru i zapowiedzi niedopuszczenia do słowa zwo- 
łujących zebranie. | , 

Wzeszcie p. Chądzyński przemówił do zebra» 
nych zaznaczając, „że jeżeli pewne warstwy ną- 
rodu zauważą, że się coś źle dzieje, że nasza 
przyszłość może być narażona na straty,  obo« 
wiązany jest naród, o ile rząd, czy. nie może, czy. 
nie umie rozwiązać jakiejś sprawy — dobrze, 
wskazać mu środki i drogi -do należytego rozwią” 
zania“, | ik 

Zdaje się więc intencje były jasne i wy- 
raźne, a chociażby one były sprzeczne 
z planami żydowskiemi, popieranymi 
nieodłącznych towarzyszów P.P.S, i niewiadomo 
z jakiej racji N.Z, Rẹ, który coraz to nowe ko~ 
ziołki, jak gołąb w powietrzu, wykręca, to. 
jeszcze ci głosiciele „wolności*, ci krzykacze w 
swoich periidyjnych odezwach ọ prawa ludu i 
człowieka, nie powinni praw innym odbierać. 
Niech to osądzą bestronnie nawet ich, właś: 
ni, rozsądniejsi członkowie. Sala przepełniła się 
agitotarami płatnymi. Od sprzedających się zas 
pewne z głodu za kilkanaście marek, aż do dy” 
gnitarzy, może nie biorących gotówki, ale za to 
chcących sobie zaskarbić łaski wpływowego 
paskarstwa łódzkiego. 

Tym sposobem zebranie zostało rozbite. 
Niechże sobie tu te Stronnictwa zapamiętają i 
przy innych opozycjach, jeśli się z nimi to zda- 
rzy, nie zwalają na teror przeciwnej -partji, 
Wybrano na przewodniczącego zebrania w. 
miejsce proponowanego przez p. Chądzyńskiego, 
p. Nowosielskiego, p. Bednarka, socjalistę rad- 
nego miasta, Rozpoczęły się rozprawy. Mó- 
wiło naraz 10 mówców, potem ograniczono do 
3-ch, Zyd Birenzweig i inni utrzymywali, że 
kupcy dlategdo zwołali to zebranie, uby mogli 
dalej paskować, bo mają duże worki wypchane 
banknotami. Jednym słowem kłamano na po- 
tęgę, zachwalając magistrat i przez niemców 
wprowadzony system aprowizacyjny, a z nim 
ogonki i brak żupełny chlęba razowego, . cukru, 
węgli i kartofli. JOSAM : aa 
Przeciecież, wy co stoicie całemi godziana- 
mi w ogonku, więcie najlepiej, że ten system 
cały djabła wart, Ile tam przekleństw i złorze- 
czeń, a mimo to przekupieni agitatorzy, wasi 
prowydyrzy wmawiają w was, źe to wszystko 
dobre, że to być powinno. 

-Nie wiemy możeby wolny handel dał rze- 
czywiście ujemne rezultaty, ale dla czegóż nie 
popróbować. | | 
Dla czego z góry tą myśl potępiać? 
Chyba jedynie dla tego, że to nie wyszła 
z obozu P, P. >, krzyczącego na paskarzy, a 
w rzeczywistości broniącego ich interesów, z pe- 
wnością nie bezinteresownie. e 

© Boć oto publicznie zaszedł taki incydent: 
Kiedy radiny p. Bednarek zaczął złorzeczyć 


i jej sprzymierzeńców, 


. 


 paskarzom, ktoś z obecnych podbiegł do estrae 


PTZOŻ 


| Bolszewicy ewakuowali: ' 


jenńiego, pozostawionego przez bolszewików, Po 


3 123 


dy.i krzyknął: „Sam zarobiłeś na paskarstwie 
500 marek, a teraz wymyślasz na paskarzyl* 

Gdyby przeciągnęło się to Wszyśtko dłużej, 
możeby nie jeden taki incydent jeszcze się po- 
wtórzył. 

Na wiecu tym obecny był prezydent Rzew- 
ski, który w chwili, gdy przodownik policji (e) 
godz. 9-ej wieczorem żądał zakończenia wiecu, 
oświadczył, iż on, jako przedstawiciel władzy 
komunalnej, pozwala na dalsze prowadzenie wie- 
cu i osobiście odpowiada. 

Bardzo uprzejmy był przodownik, że na to 
oświadczenie przystał, bo inny, któregośmy 
spotkali przy drzwiach, rzekł: 

— Prezydent powinien być za porządkiem, 
a nie za bezładem. 

Zwołujący zebranie wraz z przedstawicielami 
* podpisanych na odezwie towarzystw, zebrali się 
w lokalu Stowarzyszenia polskich kupców i prze- 
mysłowców i tam uchwalili następującą rezolucję, 
z którą postanowiono zwrócić się do Sejmu: «. 

1) żeby zażądał od Ministerstw aprowizacji 
oraz przemysłu i handłu, ustalenia zasad dzia- 
łalności i zaniechania niebezpiecznych sporadycz- 
eksperymentów; 

2) żeby w obrębie granic Państwą Polskie- 
go został wprowadzony wolny handel przed no- 
wemi zbiorami; 

3) żeby dowóz potrzebnych surowców, ma- 
terjałów pomocniczych, narzędzi i niezbędnych 
gotówych produktów, nieprzyczyniających szko- 
dy krajowemu przemysłowi był ułatwiany; 

4) żeby nad wywozem towarów z Polski 
był rozciągnięty dokładny i uczciwy nadzór pań- 
stwowy;  - 

5) żeby działalność urzędu walki z lichwęś i 
spekułacją oparta była na ustawie zatwierdzonej 
przez Sejm; 

6) żeby do współudziału w pracach pań- 
stwowych, dotyczących unormowania życia go- 
spodarczego, zostali povon 


„Przedstawiciele 


ROEE organizacji handlowych, przemysło- 
i rzemieślniczych oraz organizacji spożyw- 
CÓW; 

1) żeby wyznaczone TA sejmowe kemi- 
sje rewizyjne do zbadania kwalifikacji i działal- 
ności urzędników Ministerjum aprowizacji, prze- 
mysłu i handlu i komunikacji; 

8) żeby została przywrócona odpowiedzial- 
ność kolei za całość ładunków; 

9) żeby do czasu wprowadzenia wolnego 
handlu było uwzgłędniane przy podziale: towa- 
rów kontyngensowych lub monopolowych ku- 
piectwo polskie na równi z kooperatywami i 

; syndykatami rolniczemi; | 

10) żeby rząd wolnej Polski mie obdarzał 
przywilejami żadnej z poszczególnych warstw na- 
rodu polskiego, 

Teraz proszę pilnie wczytać się: w te uchwa- 
ły i wypowiedzieć się, czy są jakiekolwiek pa- 
ragrafy, któreby godziły w wygłodzenie robot- 
nika, lub podrożenie produktów najpotrzebniej- 
szych do życia ? 

Wreszcie przed wojną był „wolny handel 
i było tanio, dziś jest aprowizacja, 
się wszystkimi i niema nic, Dodać musimy, że 
miasto nasze ma tylko na 3: dni żywności i gdy- 
by jutro koleje stanęły — miasto nie miałoby 
'co jeść. To jest jedyńa prawda! A, P. P. S„ 
która przecież w to wszystko jest wtajemniczo- 
na jeszcze sprzeciwia się wolnemu handlowi. 

Kochani 'towarzysze, nie dajcie się więc 
wodzić za nos takim przodownikom, 
sami 
pówki, a potem idą do kryminału, 

Jeszcze jedna uwaga. Związki, które zwoła- 
ły to zebranie walczą z żydowską konkurencją, 
a alisz swój wydrukowały w żydowskie tłoczni 
W. Schwejtzera w Łodzi. 
Winszujemy związkom zawodowym dzielnej 
organizacji i z zaparciem się własnem wprowa- 
I dzenić idei „Swój do swego“. 


ROZBICIE BOLSZEWIKÓW. 


Kraków, 12 maja (PAT) rA TE N 
donoszą o. walkach, koło SOłońca. . Wę. wtorek 
rano zaatakowali bolszewicy białą gwardję. Pó 
kilkogodzinnej walce bolszewicy uciekli w niepo- 
rządku, zostawiając na polu walki setki zabitych. 
Ołoniec, który zajęła 
biała gwardja, zdobywając wiele "materjału Wo- 


stronie białogwardzistów było 10 zabitych i 20 
rannych, 


Kraków, 12-maja (PAT) "Z Kopenhagi do- 
„noszą; Ostatnie. wiadomości... „potwierdzają -- -cal 
kowicie niepowodzenie ofenzywy bolszewickiej 
na całym froncie estońskim. 
ce estończycy „odzyskali Ragien, w. ich posiada- 
niu znajduje się także miasto Salisburg. Bolsze- 
'wicy uciekli w rozsypce. Ponieśli oni duże stra: 
ty w ludziach i w miatetjalę wojennym. 


CIE 


KRONIKA. 


Mziś, da 12 m: maja 1919 m. 


Asygnaty Polskiej Pożyczki Państwowej na- 
bywać można (0 potrącaniu procentu): 


a ‘markowe, koronowe, rublowe „za 97,65 

s n " za 488.26 

1000 RE JE » .. za 976.55 

5000 > yi 5 za 4832.64 

10000. 2 s „w za 9766,28 
760 7 


— że Szkoły Handlowej Kupiectwa. 

A) Egzaminy maturalne piśmienne w Wyż- 
szej Szkole Realnej Kupiectwa Łódzkiego, Toz- 
poczną się w dniu 19 maja r. b. Zakończenie 
lekcji we wszystkich pozostałych klasach nastąpi 
dnia 7-go czerwca, poczem rozpoczną się ogza 
miny maturalne ustne. 


— 0 aparaty telefoniczne po okupantach. 

k) Komisarz powiatowy i prezydent miasta 
otrzymali z min. spraw wewn, wyjaśnienie, iż 
pozostałe po b. okupantach aparaty i linje tele- 
foniczne oraz telegraficzne stanowią własność 
państwą polskiego inie mogą znajdować się w 
prywatnem ' posiadaniu. Wobec tego. dla braku 
powyższych materjałów i aparatów osoby pry- 
Wątne, instytucje i urzędy, które po ustąpieniu 
okupantów przedmioty te przejęły lub nabyły, 
Obowiązane są niezwłocznie zawiadomić o tem 
miejscowe urzędy pocztowotelegraficzne i na 
żądanie zwrócić. l 


=- Jak nadchodzi węgiel. 
k) Wczoraj i onegdaj magistrat otrzymał po 
3% wagony węgla. Rób: á 


m pe r 


— Czy nie cheą pracy ? 

a) Akc. Tow. L, Geyera postanowiło UrU- 
chomić swoje zakłady fabryczne, o czem zawia- 
domiło robotników, wzywając do pracy. Robot- 
nicy jednak oświadczyli, iż nie przystąpią wcześ- 
niej do zajęcia, zanimi nie rzymeję po 150 mk. 
zapomogi. 

Nadmienić należy, że robotnicy Tow. Akc. 
L. Gayera, otrzymali w swoim czasie zapomogę 
W wysokości 100 mk. każdy, W celu prze- 
szkodzenia mogącym wynikńąć ekscesom ze 
strony robotników, gmach fabryczny przy ul. 
Piotrkowskiej strzeżony jest przez wojsko. 


— Mięso wieprzowe. 


-n 


szej potrzeby komunikuje, iż nadsyłany, przez 
amerykański wydział rachunkowy dla. Polski 
mięso wieprzowe solone nie było poddane ba- 
daniu na miejscu w Ameryce co do zawartości 
trychiny, Jedynie więc po dokładnym ugotowa- 
niu może być spożywane, Ponieważ państwowy 
urząd zakupu artykułów pierwszej potrzeby je- 
dnocześnie przystępuje do drobnowidzowego 
badania mięsa. 

Ostrzeżenie powyższe nie dotyczyć będzie 
mięsa wieprzowegogo, zaopatrzonego plombami 
aam Z napisem, że jest wolne od try- 
chiny. 


— Po śledzie z Holandii. 


k) Magistrat postanowił wydelegować dwóch 
członków magistratu po zakup śledzi do Ho- 
landji, Cena śledzi: po sprowadzeniu wynosić 
będzie do 40 fen. za sztukę, Średniej wielkości. 
Jednocześnie delegaci magistratu nawiążą sto- 
sunki co do sprowadzenia kakao, mleka zgę- 
szczonego i £ p 


opiekująca 


eo to są 
paskarzami lub urzędnikami — biorą ła- 


„Po zaciętej wal- . 


Państwowy urząd zakupu artykułów. pierw- 


— Wstrzymanie ruchu tramwajów. 


"Celem poparcia. strejku w: Gazowni, tłumy 
bezrobotnych, kierowane ręką agitatorów socja- 
listycznych, zatrzymują tramwaje, terroryzując 
służbę tramwajową. O godzinie 10-ej wszystkie: 
tramwaje miejskie zostały ace na: wszyst» 
kich linjach, 


-— Sprawozdanie. 

Dziś o godz. 5 i pół po poł. -w: sali Téch- 
ników przy ul, Andrzeja M 3, odbędzie się ze- 
branie sprawozdawcze Komitetu obrony Lwowa. 
Komitet zaprasza wszystkich, którzy | AERO 
udział w kweście, oraz okazali zaińteresowanie 
tą sprawą e łaskawe przybycie. pe 


— Ukarani hotolarze. ź 
k) Komisja sądowa przy rządzie do walki 
„lichwą i spekulacją ukarała po 3,000 mk. 
grzywny kilku właścicieli hoteli i cukierni za: 
nieujawnienie cen za ic artykuły, po- . 
dług dekretu. 


— Napad handyeki. 

k) Trzech uzbrojonych w rewolwery i za- 
maskowanych bandytów napadło na mieszkanie 
Szmula i Gity Wolfowiczów w. domu Dobrac- 
kiego w Kałacu. Bandyci zrabowali z szafy 
700 mk., oraz synowi chajmowi 90 mk. por’ 
czem zbiegli, ' 


Zydzi 


Znany pisarz niemiecki Hannes Heinz Ewers' 
ogłosił bardzo ciekawy artykuł o żydąchi sto» 
sunku żydowsko-niemieckim. 

Ewers wykazuje żydów, jako pionierów kul-' 


tury niemieckiej i handlu niemieckiego na wscho- 


dzie słowiańskim a więc w Polsce, Rosji, na 
Bałkanach, a nawet w rozległych dawniej po: 
siadłościach tureckich, azjatyckich i afrykańskich, ' 
Wszędzie w tych krajach żydzi pałają gorącą 
przyjaźnią dla niemczyzny i mówią żargonem,. K. 
Znaczy- językiem niemieckim, a w ten sposób sta < 
nowią. ważny element ekspansji niemieckiej kule ` 
<turalnej, handlowej i politycznej nad: > 
cenny. , 


Następnie Ewers wykazuje, że tam, gdzi 


niemcy stanowią zwartą masę ludności, to R 
nie cierpią, prześladują ich nawet, ale tam, gdzie 
niemcy są w znikomej mniejszości, 
z żydami przeciwko rdzennej ludności 
wej. Dla czego tak, jestto zagadką psychoło» - 
giczaą, 


to. łączą sięj 
„miejsco< 


Zydzi, chroniąc się przed powszechnem 


AE w Europie (snać uzasadnio4 
nem), 
równouprawnienie obywatelskie, ciągle się łącząc 
z niemcami przeciwko nam. Gdy w innych kras 
jach we Włoszech, Francji 1 Hiszpanji 
język krajowy, 
wysiłki skierowują ku zapewnieniu sobie rów?! 
ności obywatelskiej — u nas zupełnie odmienna 
stanowisko zajęli, 
z nami pożycia, pozostali dla nas i 
obcymi, Nic ich nie obchodzą nasze. troski i rh= 
dości, nasze dążenia, 
wprost wrogo. 
się za połaków mojżeszowego wyznania, og 
żydostwa nie poczuwa się do żadnej 
wspólności, 


znaleźli w Polsce gościnę, tu otrzymali 


przyjęli * 
jako język ojczysty i wszelkie 


Pomimo kilko-wiekowega, 
dla kraju! 


do których odnoszą się i 
Zaledwie drobna część uwa: 4 


z ną 


Stosunki żydów z niemcami są zupełnię 


inne. Chociaż niemca sam zapach żyda w Niemi 
czech przyprawia o mdłości, to jednak te dwif 
rasy pełne zachłannych, imperjali stycznych sen 
tencji na obczyźnie podają sobie ręce do zni 
szczenią i 
Gieronowie i Henrykowie  tępili 
czem, żydzi pomocnicy tych zaciekłych kasów, 
prowadzili: handel niewolnikiem słowiańskim na: 
wszystkich rynkach ówczesnego Świata. 


wytępienia ludności krajowej. Gdy 
słowian mie- 


Zajmowali się lichwą i często służyli nies | 


wypłacalnym książętom swoją zbawienną radą, - 
przebijając grubą, dobrą monetę na cienką, tak, 
że z jednej sztuki nieraz robiono trzy lub czterf. 
tej RANE wartości, 


Kupujemy staro, znzyte 


' Wiadomość w Adm. „ROZWOJU: 


4 


Prrtosezoawj 


*8) 


Z MOJEJ 


Już część, bardziej zmęczonych, pościągaw- - 
szy z nóg przemokłe buty, spać się ułożyła. | 
Pot ciężki, nieprzyjemny, napełnia salę... 

Ach z jakim zadowoleniem śpią ci ludzie. 


Obóz w Hamorsteinie. 
Obóz ten ma ustaloną swoją opinię. 
Kiedyś było to pole dla ćwiczeń kawalerji, ; 
czego dowodemesą olbrzymie, murowane stajnie, * 
' przy nich w oddali domek dla oficerów i klubu. 
W tych stajniach mieszkali pierwsi jeńcy 
arzygnani do Prus, 
Stajnie były podzielone na komory, każda 
ala iednego konia, o podłodze cementowanej. 
Teraz taki przedział przeznaczono ula ośmiu lu- 
dzi, którym rzucono trochę barłogu. 
Gdy noc nastała i rozłożono barłóg, to 
głowa sięgała do nóg sąsiada. 


i 


MIEWOLI 


po ereen aaa a a 


| 
i 
| 
| 


Męczarnią było tu mieszkać, tem więcej, że . 


małe, nad 'żłobami umieszczone okienka, nie do- 
puszczały zbyt wiele Świarła do wewnątrz, 

Tu więziono wielu zebranych z zachodnich 
stron Królestwa: inteligentów: 
rzy i obywateli, a między nimi i p, Wiktora Am- 
broziewicza, redaktora z Włocławka. 

Prócz tego obozu istniał jeszcze drugi, o 
wiele gorszy.. 

Składał się on z tak zwanych ziemianek. 
Dół wykopany i przykryty dachem z karbowa- 
nej blachy miał być siedliskiem ludzi. 


tu nie wysychała nigdy, a na jesieni i w zimie | 
wlewały się strumienie wody, tak, że mieszkańcy . 
chodzili MOE po kładkacn. | 


Dachów papowych 


i wykonywa solidnie „przedsiębiorstwo robót dekarskich 


Jan Maciński. 
Łódź, Senatorska A i8 


i asfaliowych 


(dom własny), 


Dyrekcja B-A. Wyższej Szkoły Realnej 


"z wydziałem Handlowym 


Jyrcmadzenia Kupców m. Łodzi 
mnam: podaje do wiadomości Rodziców, iż dnia 24 maja r. b., 


o godzinie 4-ej po poludniu, orpoa an? wstępne dła 
kandyda: ów do klasy podwstępnej, Do klas wyższych - zapisy 


3 
t 


przedwakacyjnego niema; 


— Podania — Podania przzjmuje Kancelarja do dnia 22-go maja włącznie. — Kancelarja do dnia 22-go maja włącznie. — 


rach, używanych 
brym stanie . kupię 


Kupuję pA 


Wiadomość w administrac 
„Rozwoju“: = 


ne 
i 


AAA. 


Drobne T ak 7 


Kupno: 


A. A. 


maty, 
oraz pianino. 
Przeźoziecki. 


łóżka, 
garnitur caly, 


Cima stare, zużyte kupuje 
Administracja Rozwoju’, 


pamienie brukowe, szosowe do 
sprzedania z dostawą. Otton 

B rouze, Łódż, Szosa Pabjanicka 
2285—śn2 


7 lę i ilość zarybku : 
kapi lub kroczków, Wiado- : 
mość: úl. Piotrkowska 104, dla i 


Juljahowa. 2095 KES kwaszoną 


lub wypożyczę 150 krze- 


Wilgoć , 
' było kilku, przeto zaradziliśmy sobie w ten spo- 


Krycie, repe acje i smala danie 


piatom a 74 platform ciężarowych na rego. na reso- 
lecz w do» j 
kilka sztuk, 
Oferty do Rozwoju dla „L, S. 
560 z podaniem ceny 2192-:1 


Sprzedaż : 


i 

Obrączki. złote. od 40 ! 
matek para, pierścion- 
ki, kolczyki duży wybór, gwaran- 

da | cja za złoto 56 próby, zegary , 
ścienne, najtaniej 
w mieszkaniu  prywatnem. 
Piacek, Brzezińska 10, 


Meble sprzedaję: 
kredensy, 


Piotrkowska 108. 
2295—5 


sklepom. I. Probołowski, Sta- 
ro-Zarzęwska 19, w podwórzu. 


ROZWOJ — Poniedziałek, dma 12 maja 1919 r. 


Trzeci, do którego nas wpędzono, składał 


się z szeregu domków zwanych barakami. Dome» : 
_ boć, Jak mówiłem, 


ki te były podzielone drutem kolezastym na tak 
zwane bloki. Każdy blok składał się z 13 dom- 
ków, osobnej kuchni, kilku studzien i podoficera, 
| którego własnością stawał się ien:ec. 

Kiedy pociąg zatrzymał sę przed oświetło- 
nem elektrycznością obozem, wyładowano nas 
z wagonów. 

Ponieważ p. Łuba posiadał kartkę od ko- 
mendanta Koła, aby go traktowano jako oficera, 
przeto wzięto go do owego murowanego dom- 
ku, nas zaś popędzono po szerokiej, błotnistej 
ulicy do przeznaczonych dla nas siedzib. 

Wpędzono żołnerzy do olbrzymiego nieo- 
' świetionego i nieogrzanego baraku, chociaż to 
był miesiąc grudzień. W jednym z rogów sali 
ogólnej leżało kilka pak sprasowanych wiursków 
sosnowych. To miała być nasza pościel. 

Prosiłem jednego z oficerów, żeby nam dał 
osobne pomieszczenie. Otrzymaliśmy je w t, zw. 
naczelnej izbie (kopfsztubie), Tu, gdzie nam za 
mieszkać pozwolono, znaleźliśmy pięć żelaznych 
łóżek typu kazarnianego, pruskiego. Wziąwszy 
po garści tych strużyn, posłaliśmy nimi łóżka 


-. przy świetle świeczek, przywiezionych z Dąbia i 
Wi „al tak ziiużeni, o chłodzie i głodzie przespaiiśmy 


noc snem twardym, silnym, pokrzepiającym. 
Rano zbudzono nas, a koło południa każ- 
demu przyniesi ono miskę poryokowana. z bla- 
chy żelaznej. 
Ta miska miała być jedynym naszym sprzę: 
tem i do mycia się i do jedzenia. Ponieważ nas 


sób, że jedną z nich zamieniliśmy na miednicę, 
dwóch zaś aż z ieont miski, Łyżek nie mie- 
ER "Fiori z róku 1834 


pr 
go Opis historyczny miasta po 


wiatowego Pultuska w gub. lom- 
żyńskiej. Piotrkowska 145, Wierz- 
bicka, prawi oficyna. 027 1--1 


Spadam atad adzenie sklepowe 
; w dobrym s anie. Konstanty 


| tfu 


SRA N 27 m. 1. 
2274—1 
ortowy tanio sprze "4 
l. Główna 41-19, 
" 2262—2 


W Gam. s 
I 


Ogrodowa 50, REIeP>, 


powodu zmiany interesu sprze- 
dam odświeżone urządzenie, 
2308—2 


. Różne: 


Łodzi. 


l, Ąkuszerka Nowakowska miesz- 
ka obecnie Dzielna 54. Przyj 
| maje od 9—12 i od 2—6. TSÓ'2 


umarza Pn PESES Sam e a a n EA 


dzi. 


| 
| Ka „zamieszkały w Ło- 
| dzi, przy uiicy. Częstochow- 
j skiej pod. Nr. 9, zapytuje tych, 
-} którzy powrócili z Rosji i Nie=~ 
miec, czy nie wiedzą gdzie się 
znajduje jego Żona. Marjanna 
z Zarembów, która w 19153 r. 
| wyjechała do Rosji lub Niemiec 
| 2220—-1 
i 


czech 


i dotąd nje wróciła 


i R A Z! marek, 
i pjesznistka z średnim wykształ= 


Wtedy było 


dla 10 koni 

Możliwie w śródmieściu, Po- 
' żądane zarazem mieszkanie 2—5 
pokoje z kuchnią. Zgłoszenia 
nadsyłać do Rozwoju dla „Po- 


trzebującego stajnię”. 


ynajmę dwie lub jelną parę 
koni do różnych przewozow. 
Oferty w Rozwoju pod 


akłada firanki, 
bia wszelkie meble tapicer, 
Gubernatorska 11 m. 20, 2504-1 


'nowska 57 m. 5i. 2207—1  , | 
przedam wannę i samowar, | Tobót. 
$ Stacja Karolew, dom fami- | «l. S.» 16. 
Iljny, Jastrzębski, 2259—1 
| S Rozwi urządzenie sklepowe, 


dolna sklepowa do mleczarni 
zaraz potrzebna, Wiadomość: 
Dzielna Nk 3, 


poer Chodkiewiez zagubił pa» 
szport niemiecki 


polka Pawłowski zagubił pasz- 
port niemięcki wydany w Ło- 


one Izrael zgubił paszport 
niemiecki wydany w Łodzi, 


re Łaniucha zagubił kartę 
paszportową wydaną w Niem- 
z firmy Fryderyk Bajer, 
karte NSE 

wydaną z kom. dła be 
paszport rosyjski: 


N 123.4 


liśmy wcale, więc początkowo żłopaliśniy płyn .. 
gorący, rozcieńczony wodą, aby się rozgrzać, ` 
baruki nie były opalane, a 
nawet na razie nie posiadały pieców. 

Jedynym naszym przy: silejem były łóżka, 
Spaliśmy więc nie na ziemi, jeno. trochę wyżej, 
Na trzeci dzień jednakże nasz podoficer, drań 
z pod ciemnej Boz prusak, Kepke, odebrał 
nam łóżka. 

Rozgniewał się on właściwie na mnie za to, 
że prosiłem go, aby nam pozwolił brać goto- 
wana wodę z kuchni na herbatę. 

Łóżka więc wywędiowały na dwór pod płot 
druciany i stały na słocie jeszcze pare tygodni, 
ale nam spać na nich nie pozwolono. Trzeba 
więc było spać na podiadze, która zawisła w po- 
wietrzu, a pod spodem wiatry: szalały, bo w pod» 
murowąniu zostawiono sporo dziur i otworów, 
aby tym sposobem zabezpieczyć podłogę od 
grzyba. 

gjuż po dwóch dniach pobytu w obozie zer- 
wał się silny wiatr i począł hulać po polach 
Ham>rsteinu. Przez drewniane, dubeltowe, z cien- 
kich -desek Ścianki, wiatr ten przedzierał się silnie 
i ziębił nasze mieszkanie i tak już chłodne. Le- 
żałem przy ścianie, na której skroplała zię para 
i ściekała, tak, że połowa mego posłania była 
wilgotna. . 

W pare dni, wskutek tego zimna i wilgoci, 
przeziębiłem się i począłem silnie kasłać. 

Nie wiedziałem przyczyny, dopiero po zre- 
widowaniu ściany okazało się, że woda po niej 
ciecze. Odsunąłem swoje wióry od ściany. 
mi-nieco cieplej, ale kaszel nie 
ustępował. Pod koniec grudnia wstawiono nam 
piece żelazne, als opału nie dostarczono. 


wynajmę. fa 2 paszporty rosyj« 

ski i niemiecki wydany w Łos 

dzi na imię Andrzeja ko ab 
2290 —2 


2495—:1 Zsginęty papiery czeladnicze 


(. wydane- Józefowi Zatorskie- 
mu przez Zgromadzenie Maj- 
strów ślusarskich w Zgierzu w 
w 1911 r. 2075—2. 

2159—pl. 


Zeta legitymacja na imię 
juljana Szirmer. Proszę ode 
dać pod adresem: Srednia 75. 
2287—1 
PIE EEEL ELE AEEA R 
Zaca karta węglowa na imię 
AR Pojkert wyd. „aa 
24 


robi i przera- 


mleczarnia Adel~ 


mówek, 2276—11 EZ A a a NZS 
Ze portfel zawierający pa 
z a | ort atak Oa 
H f odzi na imię: Ludwika- Wacłas 
__ Zagubione dokumanty. wa Ńiedźwióckiego, 2215—1 


Josina BA na imię Ale- 
ksander Kulak wydany w 
„Szczercowie gm. Dzbanki i me- 
tryka urodzenia wydana w Ło- 
dzi, 2283-—2 


wydany w 
2265—41 


2266—1 aginął paszport niemiecki na 
Z imię Stanisława Minecka wy- 


2258—1 


dany w Łodzi, 


202 eśinęy dokumenty rosyjskie 


na imię Bolesiawa Szymcza* 
ka, zamieszkałego przy ulicy 
Przędzalnianej Nr. 51 m.8, wra- 
cającego z dworca ' kolejowego 


na 5 osoby Drogi żel. Fabryczno-Łódziisj 


zrobotnych, 
i kilkanaście | 
2036—2 ORAN za 


w Rzgowie, zas 


| ~a | aging portfel 

bo an PCIE posady y i Joc Wiktor zgubit legity- Z Wiesający 4 asygnaty i ach 
jan , ins WYJ rządowej lub prywat. mację cehlebową na 8 osób. |na 500 rb, wystawiony na UNE 
2171—5 na A iadomość Mój pod a 2096—1 Józefa Klutei, Asygnaty za 5 
; nderwogd”, 208B— 2 | O. 115993 na 500 rb, N. P. 
sza}, : geama, C onon ka zagubiła 175018 m ea fb, Dn aeo ma 

TR am do wyna cia jedną lub paszport rosyjski wydany włna 100 r 3 
lodownia M dwie sej ii jo różnych gm. Dąbrowa Widawska. rb, Ostrzegam przed nabyciem 


przewozów albo do tabryki na * 
. stałe, Oferty w Rozwoju pod , 
«l. S, 16), 2144—cnpl 


pokój. kawalerski z oświetle- 
nien i osobnym wejściem do 
wynajęcia zaraz. Wiadomość w 


sprzedaje = Rozwoju. 2157—09 


chowie 


pictae Gibała zagabiła pa- 
szport rosyjski wydany w zie- 
mi Radomskiej din. Niektań, 


F ne Zofja zgubiła "paszport 
niemiecki wydany w Często- 


tych asygnat. Łaskawy znalazca 
zechce zwrócić za. wynagrodze- 
niem. Powiat Łódzki, gmina 
Brus, wieś. Gadka Stara PH 3 
Mateusz Biniek. 
Mateusz Biniek || SOL 
aginął paszport niemiecki, Wya 
ri dany w Łodzi, na imię Jan 
Szczepaniak. 2265 2 


2221—2 


2157—2 


2257 —2 


upi QB Reven reperuje i odnawiam a 
50 foteli, pianino. Zgła- także przyjmuję nikiowanię taszewski Stanistaw zagubił 
szać się: Andrzeja 46, sklep. į osy do 4 klasy są do naby- wszelkich przedmiotów. Sienkie- © paszport wydany w Mikszialu 
2210—1 cia w Administracji Roz woju  wicza 30, Kukuta. 4205—4 gm. Kutno, 2291 —2 


MONO 


Wydawca Wiktor Czajewski, 


W tłoczni S. Czajewskiego 


